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Akcja rządu wobec sowietów 


Rząd wyda enuncyację w sprawie niGwWyYKONaNia przez siet, trantatu ryskiego 


Warszawa, (Tel. wł.) Wczorajsza prasa war- 
szawska podała półoifscialne informacje o konfe- 
rencji sobotniej premjera Grabskiego z ministrem 
Skrzyńskim w sprawach rosyjskich. Jak się nasz 
korespondent dowiaduje, już od dłuższego czasu 
rząd planuje akcję dyplomatyczną na skutek nie- 
wykonywania przez sowiety zobowiązań wynika- 
jących z traktatu w Rydze. O projektach tych 
premjer poinformował posłów i senatorów na kon- 
ierencji piątkowej. Sobotnia konferencja premjera 
z ministrem Skrzyńskim miała na celu skonkrety- 
zowanie odnośnych planów. Rząd wkrótce ma wy- 
dać w tej sprawie odpowiednią enuncjację. 


WOJKOW NIE PRZYBĘDZIE DO WAR- 
SZAWY. 


Warszawa. (Tel. wł.) Z Moskwy nadeszła wia- ' 


domość, że nowomianowany poseł sowiecki w 
Warszawie Wuojkow zaprosii członków poselstwa 
polskiego na Śmadanie, które miało być bankietem 
pożegnalnym przed wyjazdem Wojkowa do War- 
szawy. Członkowie poselstwa polskiego na skutek 
ostatniej napaści na nich w Petersburgu odmówili 
udziału w Śniadaniu. W kołacii politycznych War- 

| szawy panuje przekonanie, że na skutek tego m- 
cydentu poseł Woikow nie przybędzie już do War- 
szawy. 


Reorganizacja stronnictw ukraińskich 


bąażmość ao zjeanoczenia i utworzenia wSPo.nego uomit 


Lwów. (Tel. wł.) Z oświadczeń pism ukraińskich 
wynika, że w poważnych kołach politycznych 
mnożą Się projekty zreorganizowan:a stronnictw 
i przystosowania ich działalności politycznej do 
wymagań obecnej sytuacji. Przedewszystkiein 
więcfpartie radykalne, socjaliści i tak zwani „re- 
woluĘjonerzy' zabiegają o stworzenie partji na- 
rodowo-socjalistycznej. W dalszym ciągu stronni- 


ctwa niesocjalistyczne, narodowo-demokratyczne 
i partja ukraińska mają zamiar zjednoczyć się w 
| nowem stronnictwie narodowo-liberalnem. Miała 
to być partja legalistyczna, mająca za zadanie o- 
bronę praw narodu ukraińskiego i wszelkiemi le- 
galnent środkami starać się o zjednoczenie ziem 
ukraińskich oraz o własną państwowość. 


Makłakow o nawiązaniu stosunków 
francusko-rOsy:SKiCh ' 


Paryż. (PAT.). Współpracownik „Matina“ miał 
wywiad z byłym ambasadorem rosyjskiego da- 
wnego rządu Makłakowem. Makłakow odmówił 
wyrażenia swego poglądu na sprawę nawiązania 
stosunków francusko - rosyjskich, Oświadczył on, 


źe jest zadowolony z idei naturalizacji emigrantów 
rosyjskich we Francji i wyraził życzenie, aby üa- 
wet po utworzeniu przedstawic.elstwa sowieckie- 
go w Paryżu była ambasada rosyjska w Paryżu 
pozostała nadal w charakterze półoficjalnym. 


Nadzwyczajne posiedzenie 
Rady minist: ów 
Warszawa, (tel. wł.). Premjer Grabski powrócił 
ze Spały i zwołał dziś specjalne posiedzenie Rady 
Ministrów celem załatwienia przed zebramiem się 
Sejmu nicktórych ważnych spraw j poddać rewizji 


projekt ustawy o dodatkowym prełiminarzu bud- 
żetowym za 1924 r. Pozatem dziś ma być zała- 
twiony wniosek o utworzenie Generainej Delega- 
tury dla spraw kresowych oraz ustalona wysokość 
mnożnej dla określenia uposażenia dła urzędników 
i oficerów na listopad. 


Kongres radykałów weFrancji 


Zeppelin, jadący z Friedrichshaven do Nowego 
Jorku, rzucił cień na wszelkie jnne wydarzenia 
międzynarodowe, skutkiem czego opinja publicz- 
na mało zwraca!a uwagi na odbyty w Boulogne 
sur Mere międzynarodewy kongres radykałów, 
na którem doszło do porozumienia międzynarodo- 


wego stronnictw radykalnych. Osiągnięcie takie- 
go porozumienią oznacza niewątpliwie otwarcie 
nowej ery w życiu międzynarodowym a miano- 
wicie ery demokracji międzynarodowej. Znamien- 
ną dla kongresu byla obecność trzech przedsta- 
ı wicieli demokracji niemieckiej. 


Kozzi | diżc 
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dawniej „Ovum“ == 
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Uchwalona na kongresie rezolucja, wyrażająca 
Herriotowi uznanie, wylicza szereg zasług położo- 
nych przez Herrota. Przedewszystkiem rezolucja 
wskazuje z dumą na dokonane już dzieło w zakre- 
sie polityki zagranicznej, ukazujące prawdziwe ob- 
licze Francji, która nie żąda niczego innego jak 
tylko hegemonii ideału, dalej rezolucja wspomina o 
konferencji ionayńskiej, gdzie osiągnięte zostało 
porozumienie sprzymierzonych w sprawie słusz- 
nych żądań odszkodowań w pełnem poszanowaniu 
dla postanowień traktatowych. Następnie rezolucia 
mów, o tryuimiie prawa, co znalazło odzwierciedle- 
nie w genewskim protokole zbudowanym niejako 
na trzech zasadach arbitrażu, bezpieczeństwa i roz 
brojenia. Francja i jej premier nie roniąc nic z 
praw przysługujących Francji dążą wytrwale do 
wznowien.a stosunków z wielkim krajem, aby 
wspólnie pracować nad odbudową Europy. — 
Wreszcie rezolucja stwierdza, że Francja wyciąga 
rękę do wszelkich demokracyj innych krajów, pro- 
klamuiąc nieodzowną konieczność obrony pokoju 
wewliiętrznego przeciwko wszystkim, którzyby 
pokój ten chcieli zamącić oraz żądanie przeprowa- 
dzenia rozległych reform socjalnych przestrzegania 
zasady sprawiedliwości w zakresie podatków, ró- 
wnowagi budżetowej i wreszcie zmniejszenia cię- 
| żarów wojskowych. 

Rezultatem obrad było utworzenie przez stron- 
nictwa radykalne i zbliżone partje demokratycz- 
ne wspólnej organizacji, mającej na celu ułatwie- 
mie współpracy stronnictw, mających tesame po- 
glądy i współdziałania w sprawie ostatecznego u- 
stalenia pokoju w Europie. W «ład wybranego 
tutaj komitetu wykonawczego międzynarodowego 
związku stronnictw radykalnych i demokratycz- 
nych weszli: przewodniczący komitetu Ferdy- 
nand Bouisson (Francja, sekretarz generalny Be- 
rentsen (Dania), szc*ciu włceprezydentów a mia- 
nowicie: Emil Borei (Francja), Haills (Niemcy), 
Dr. Notz (Polska), Eatolaar (Holandja), dr. Uhlen 
(Czechosłowacja) i Naye (Węgry). W kongresie 
wzięli udział przedstawiciele i6 narodowości 
Polskę reprezentowali précz wybranego do komi- 
tetu wykonawczego !ekarza Polaka w Paryżu dra 

Motza, przedstawiciele radykalnych stronnictw 
ludowych, poseł Dąbski i Rudnicki. 

Ubetny kongres radykałów w Boulogne sur 
Mere może być uważany za poważny etap na dro- 
dze skonsolidowania demokratyzmu w Europie. — 
Następny kongres odbędzie się w Kopenhadze w 
i roku 1925. 
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TELEGRAMY 


Rząd polski proponuje połą- 
czenie kolejowe Lwów-kieka 


Rzym. (PAT). Dzienniki donoszą, że rząd pol- 
ski zwrócił się do rządu  czechosłowackego © 
współpracę w utworzeniu nowego połączenia ko- 
lejowego między Lwowem i Ritką. Czas jazdy 
pociągu ma wynosić 15 godzin. 


Pogrzeb Anatola France'a 


Paryż. (PAT.) Dzienniki donoszą, że w pogrzebie 
Anatola Francea wzięło udział przeszło 200.000 
osób. 

Zwłoki Anatola Francea umieszczono na auto- 
mob:lu, za którym ruszył wnuk i przyjaciele 
zmarłego. W jednym z powozów znajdowali się 
pp. Cailleaux, eksportowani przez komisarza 1 kil- 
ku inspektorów służby bezpieczeństwa. Ceremonja 
żałobna rozpoczęła się o godz. 14. Oddziały woj- 
skowe składały honory przed trumną. Przy trum- 
nie znajdował się wnuk zmarłego, będący iedno- 
cześnie wnukiem Renana, Lucien Picichari, mając 
u boku prezydenta republiki Doumergue, premiera 
Herriota, przedstawicieli izby i senatu, wszystkich 
manistrów, prefekta Sekwany i prefekta Dolic, 
wszystkich członków korpusu dyplomatycznego, 
oraz tłum wybitnych osobistości ze Świata litera- 
ckiego i politycznego. Na trybunie zjawił się Calle- 
laux witany przez kilka osób ze świata poliiyczac- 
go. Liczna dziatwa szkolna składała hołd przed 
trumną. Wygłoszono l:czne przemówienia między 
innymi przemawiał Gabriel Hannotaux imieniem 
Akademii, minister oświaty Albert. W przainów'a- 
niach sławiono działalność literacką i społeczną 
Anatola Francea, wobec wielkich tiumów zebra- 
nych na pogrzebie. 


Nowa afera korupcyjna 


w Czechach 
ŁAPÓWKI W WYSOKOŚCI 1 MILJONA KORON 
CZESKICH. 

Praga, (Tel. wł.). Jak komunikuje tutejsza dy- 
rekcja policii, wykryta została senzacyjna afera 
przekupstw w łonie t. zw. administracyjnej komisji 
terytorialnej. Łapówki brali dwaj funkcjonarjusze 
Związku Elektryczności. W związku z tą sprawą 
uwięziono dwóch inżynierów oraz dwie inne jesz- 
cze osoby pod zarzutem współudziału w przestęp- 
stwach. Kwoty przyjmowane przez winnych jako 
łapówiki dochodzą do sumy miljona koron czeskich, 


Niebezpieczeństwo dia Szans- 
haju mineęio 


Londyn. (AW) Szanghaj został definitywnie za- 
jęty. Niebezpieczeństwo dla miasta minęło. Pod- 
czas walk wewnątrz miasta tysiące Chińczyków 
ogarniętych paniką usiłowało dostać się przez 
druty kolczaste do dzielnicy europejskiej, aby ujść 
przed pościgiem wojsk wracających do miasta, — 
Ochotnicy broniący dostępu do dzielnicy europej- 
skiej zdołali jednak powstrzymać uciekinierów. — 
Doszło przytem do wymiany stezałów. 


' w kołach politycznych w najbliższych dniach stron 


ji istniejącą formę jego ustroju, albo zdecyduje się 


| w żadnym wypadku przyjść nie noże, niema bo- 
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: go przeciwników, którzy starają się zapomnieć o 
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Napad na urzędników polskich 


w Petersburgu i Moskwie 


Z Warszawy donoszą: W nocy z dnia 17 na 18 stwa pp. Romćjkę i Piotrowicza. Żaden z napad- 
bm. wydarzyły się w Moskwie i Petersburgu  niętych nie poniósł na szczęście poważnej szko- 
dwa równoczesne napady na urzędników pol- dy. Rząd sowiecki wyraził ubolewarie z powodu 
skich. W Petersburgu na sekretarza poselstwa p. zajścia a przedstawiciel dyplomatyczny Połski w 
Adama Tarnowskiego i członka komisji dra Mo- Moskwie p. Wyszyński złożył notę sowietom W 
relowskiego, w Moskwie aa urzędników posel- tej sprawie. 


W Niemczech przychodzi do steru 
rząd nacjonalistyczny 


Berlin. (Tel. wł.) Rokowania o zmianę gabinetu ; jednak osoba ministra obrony krajowei p. Gesle- 
dobiegły końca. , Kanclerz Marks zdecydowany | ra, który zdołał zapewnić sobie wybitną pozycję 
jest powołać do rządu nacjonalistów i nie rozpisy- | w dowództwie Reichswehry i dlatego nie można 
wać nowych wyborów. Głównym skrupułem jest | znaleźć zastępcy na jego miejsce. 


Akcja wyborcza w Anglii 
Senzacyjna oskarżenia $nowaena pod adresem Lloyda Georgea 

Londyn. Sekretarz skarbu Snowden wygłosił w | czy, że koalicja liberałów z konserwatystami stała 
Edynburgu wielką mowę, którą rozpoczął od tego, | się faktem. 
że niedawno był zwolennikiem współpracy z libe- W drugiej mowie w Edynburgu Snowden wyra- 
ralłami, obecnie jednak zmienił zdanie, ponieważ | ził swój pogląd na bolszewizm, co wywołało 
przekonał się o nieszczerości liberałów. Konserwa- | powszechną senzację. Nie mam sympatji do bolsze- 
tyści i liberałowie dlatego względnie traktowali | wizmu, oświadczył Snowden, uważam go za na- 
rząd Macdonalda, ponieważ byli zdania, że przy- | der wstrętną formę rządu, lecz bolszewizm utwo- 
sporzy on mało kłopotu państwu. Obecnie okazało | rzył rząd rosyjski i niemożliwem jest rozpocząć 
się coś przeciwnego i rząd robotniczy został o- | dochodzenia, czy podoba nam się rząd kraju, z któ- 
balony. Sytuacja jest jasna. Toczy się walka mię- | rym inamy zamiar prowadzić handel czy nie. Nie- 
dzy rządem robotniczym a koalicją wszystkich je- | ma większej obłudy nad oburzene Lloyd Georga 
na traktat. Sam Lloyd George w czasie wojny po- 
życzył rządowi carskiemu 600.000 funtów nie Za. 
wiadamiając o tem parlamentu i nie otrzymawszy 
od Rosii żadnych gwarancyj. 


Obawa przewrotu rewolucyjnego 
w Jugosławii 


Belgrad. (AW) Według pogłosek obiegających wiem czynników, które by mogły jej sprzyjać, a 
więc ani nędzy, ani niezadowolenia szerszych mas 
ludności z istniejącego stanu rzeczy. 

Belgrad. (AW). Przesilenie gabinetowe trwa w 
dalszym ciągu. Król odbywa wciąż narady z 
przywódcami strormictw, dotychczas jednak nie 
powziął jeszcze decyzji komu powierzony zosta 
nie mandat tworzenia gabinetu. 


różnicach politycznych i wspólnie dążą do obalenia 
rządu robotniczego. Zapowiedź Lloyd Georga, że 
nigdy nie będzie już popierać robotników świad- 


nictwo Radicza ma ostatecznie zadecydować o dal 
szej swej taktyce. Stronnictwo albo uzna państwo 


na przewrót w drodze +ewolucyjnej. Panuje po- 
wszechne przekonanie, że niczależnie od stano- 
wiska i decyzji stronnictwa tadicza do rewolucji 


Nowe zaburzenia w Bułgarii 


Belgrad. (AW). Z Sofji donoszą o zaburzeniach  wypędziły ich stamtąd. Rewoluzjomiści uciekli wó- 
jakie wybuchły w okolicy Starej Zagóry. Rewo- wczas w góry. 
lucjoniści zajęli miasto dopóki wojska rządowe nie 


Starcie bandytów bolszewickich 
z wG4Skiem rumunski- m 


10 bandytow sowiąckich zabitych 
Bukareszt. (Tel. wł). Onegdaj w okolicy Tatar- rGzprószona zostawiając 10 zabitych 1 1 rannego. 
punar w Besarabii pojawiła się szajka bandytów Wojsko nie miało żadnych strat i <twierdzono, 
bolszewickich i stoczyła walkę z oddziałem woj- - że w napadzie brali udział uczestnicy bandy, któ- 
ska, wysłanym dla jej Ścigania. Banda została ra niedawno dokonała napadu na Tatarpunar. 


FELJETON WARSZAWSKI. 


Rocznica Śmierci Chopina 


W dniu 16 października 75 rocznicę śmierci Cho- 
pina uczcili: Aleksander Michałowski, nestor pol- 
skich pianistów, wychowawca kilku generacyj mu- 
zycznych w duchu chopinowskim i Józef Śliwiń- 
ski, cudowny, kryształowo - czysty oddawca myśl 
i muzyki chopinowskiej. 

Oto sucha notatka, dla tych, których tylko „dziś“ 
i „sytuacja ekonomiczna“ obchodzi. 

Ale dla tych, którzy czytać umieją, jest to cała 
księga pełna zadumy i wspaniałości polskiej. 

Do szeregu wielu rogznic, związanych z powsta- 
niem młodej i odrodzońej Polski, dochodzi ta jedna, 
jako przeddźwięk i jako nawiązanie do innych 
świąt naszych, mówiących o tej Polsce, która bez 
mapy i granic, za cudzym paszportem sto lat się 
tułała najwspanialei, sto lat potrafiła zachować 
wolność swego ducha i wielkość swego geniusza. 

Zaduszki idą i lada dzień wszyscy Święci umar- 
tych wyprowadzą na ziemię, by jeszcze raz przyj- 
rzeli się miejscom gdzie żyli i cierpieli. 

Do hotelu Lambert w Paryżu; zadzwoni niedługo 
wytworny, czarny pan, dawny jego gospodarz ks. 
Adam Czartoryski. 

I nocna służba, która napewne tylko przez tę je- 
dną noc usługiwać będzie, otworzy mu bramę 


Ci którzy wieścić mają, niech wieszczą, a dy- 
plomaci niech dypolmacą, a żołnierze niech idą na 
powstania ji wojny. A wszyscy razem niech wol- 
ność spiskują. 

W hotelu Lambert przestały iść zegary, ale 
wszyscy wiedzą że czas szybko mija ì że to wszy- 
stko nad czem radz:li, już się stało. 

Już się stało, że tę Polskę z przed stu lat, prze- 
nieśli na swych barkach w dzień dzisiejszy, tak, 
jak już raz kiedyś kapłani narodu wybranego swą 
arkę przymierza na barkach przenieśli do swej 
ziemi obiecanej, 

I niema już żadnych nazwisk, a są tylko oni, ci 
mężowie-kapłani, o których tylko historja nie za- 
pomni jak się nazywali. 

A tymczasem w hotelu Lambert, w jednym po- 
koju nie dużym, zapala się kilka świec i młody pan, 
którego pono Śmierć w dzieciństwie już pocało- 
wała, zasiada do starego jak wiek fortepianu. 

I kiedy wszystko wszyscy wypisali i kiedy 
nikt już nic nie mówi, gdy wszyscy wiedzą już 
wszystko, — on białe ręce puszcza na klawisze po- 
żółkie i grać poczyna przedziwnie, przedziwnie. 
Muzyka jego jest cichą i jakby z za Świata płynę- 
ła, — ale muzyka jego jest tak głośną, że cały 
świat ją słyszy, że wszystkie części ziemi w niej 
się zasłuchują. 

Och, co za przedziwna muzyka. 

Płyną dźwięczne polonezy, pod których kwiata- 
mi działa są ukryte, dzwonią nerwowo scherza i 
etjudy, barwą się mazurk i preludja szutniąc, 


i wpuści go, szepcąc o nim, co cały Paryż niegdyś 
szeptał: „niekoronowany król Polski". 

A w Ślad za wytwornym, czarnym panem, za- 
czną się schodzić inni panowie. 

Pan Mickiewicz pipcząc fajkę zajdzie z podda- 
sza, — pan młodziutki Słowacki pod hotelem spot- 
ka młodego pana Chopina i wejdą razem milcząc | 
o tej samej Polsce, — samotny pan Norwid też tam 
ten jeszcze jeden raz podąży, — przyjdą pan Niem- | 
cewicz i pan Mochnacki į panowie Mierosławski, | 
Dembiński, Lelewel, Bem, Cieszkowski i wielu 
wielu jeszcze najznakomitszych panów od pióra 
i od szabli, od myśli i od nauki. 

Tyle łat minęło, że zapomnieli jak to im życie, 
każdemu inaczej, płynęło. 

Ale też tyle akurat lat minęło, że te ich inne ży- 
cią jednem życiem stały i to wspaniałem i to do- 
stojnem życiem całego narodu, całej Polski, tej bez 
mapy i bez dachu nad głową. 

Zasiądą wokół stołu i srebrny dzwonek zacznie 
posiedzenie. 

Posiedzenie Emigracji Polskiej. 

Pierwszym punktem pos.edzenia jest sprawa 
Narodu. 

A drugim punktem narad, jest także 
rodu. 

A trzecim i dziesiątym i każdym punktem ze- 
brania, jest sprawa Narodu polskiego. | 

I zapadną uchwaly, o których my przecież dziś 
wiemy, że już się stały dawno. í | 


sprawa Na- 


Ukraińcy O uniwersytecie | i kurtyna się podniosła — cała publiczność obecna 


Nr 240 
ruskim 
"ZA I PRZECIW UNIWERSYTETOWI RUSKIEMU 
W KRAKOWIE. 


Radykalny dziennik ukraiński „Diło” umieszcza 
serję artykułów w sprawie uniwersytetu ukraiń- 
skiego. Niedawno uczony ukraiński, Stefan Toma- 
 szewski, w dłuższych wywodach stwierdzał ogól- 
ne obniżenie się ukraińskiego ruchu naukowego iu 
ważał stworzenie uniwersytetu ukraińskiego w 
Krakowie za pomyślny zwrot w kierunku wzmo- 
żenia zainteresowania naukowego wśród społe- 
czeństwa naukowego. W dzisiejszym numerze „Di- 
ła” uczony dr. Dymitr Lewicki wypowiada się pod 
'tym względem, uważając stworzenie imiwersyte- 
tu ukraińskiego w Krakowie za pomysł nieszczęśli- 
wy i nie przyczyniaiący się zupełnie do wspomo- 
żenia ruchu kulturalno - naukowego. 


Warszawa jako port lotniczy 


NIEMIECKA OPINJA O POLSKIEM LOTNI- 
CTWIE 


„Danzig. N. Nachrichten“ w obszernym arty- 
kule zajmuje się polskiem lotnictwem, przyznając, 
eż lotnictwo to jest tymczasowo zaniedbane, w 0- 
statnich jednak czasach poczyniło pewne postępy. 
Dziennik podkreśla przedewszystkiem znaczenie 
Warszawy jako portu lotniczego o charakterze 
tranzytowym. który niewątpliwie bardzo się roz- 
winie skoro tylko Rosja sowiecka zacznie brać 
udział w normalnych stosunkach międzynarodo- 
wych. Znaczenie to uwydatniło się w praktyce, o 
czem Świadczy sieć lotnicza Polskiego Aerolloydu 
£ linji Franco-Romałne, która przechodzi przez 
Warszawę. Wojenna flota lotnicza Polski jest co 
prawda jeszcze mała, rząd polski jednak zamie- 
rza założyć w najbliższym czasie kilka fabryk sa- 
mołotów w Polsce. sza. 
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Walka z przemytnictwem 


w Estonii 
KONFISKATA 2000 LITRÓW SPIRYTUSU. 


Policji estońskiej udało się w tych dniach znów 
zatrzymać większą bandę przemytników. Ruch 
przemytniczy jest w ten sam sposób stopniowo 
lkwidowany. Bandę aresztowano miemal w cało- 
ści, po krótkiej walce. Przemytnicy wieźli 2.000 
litrów spirytusu, który skonfiskowano. Skoniisko- 
wano również łodzie, kome i tabor, na którym od- 
bywał się niedozwolony przewóz spirytusu. 


Oryginalna manifestacja 


w Teatrze Narodowym w Kopenhadze 


Wczoraj w Teatrze Narodowym w Kopenhadze 
przyszło do szczególnych manifestacji. Obecny 
rząd zakazał wykonywać przed każdym przed- 
stawieniem hymnu narodowego. Wczoraj gdy roz- 
porządzenie to zostało po raz pierwszy wykonane 


awk wani DCR 


spiewa wspaniała, młoda legenda przeszłości i 
przyszłości. 

Zasłuchał się świat cały zdumiony i szepce: „co 
to ką Przecież ten grajek umarł już 75 lat 
temu!“ 

Ale światu tylko ta muzyka odpowiada i słowa 
zapisane w księgach i w życiu, krwią czarną i czer- 
|woną, przez mężów zasłuchanych w hotelu Lam- 


bert. 
Wiadomo tylko, że między innemi są tam sto- 
wa o „genjuszach Polski“. 


w teatrze wstała z miejsc i odśpiewała sama 
hymn narodowy. Do demonstracii tej przyłączyli 
Się niektórzy przywódcy stronnictwa rządowego 
obecni w teatrze. 


KRONIKA 


Kraków, 20 październik... 


(d) TYDZIEŃ LOTNICZY W KRAKOWIE. Uro- 
czystość otwarcia tygodnia lotniczego w Krako- 
wie rozpoczął w sobotę capstrzyk orkiestn woj- 
skowych, szkolnych i policyjnej. Główna uroczy- 
stość rozpoczęła się wczoraj uroczystem nabeżeń- 
stwem w katedrze wawelskiej, Mszę celebrował 
w obecności ks. biskupa Sapiehy — prałat ks. Ko- 
rzonkiewiez. W nabożeństwie wzięli udział przed- 
stawiciele władz cywilnych i wojskowych. Presbi- 
terjum wypełniły delegacje poszczególnych kor- 
poracyj społecznych ze sztandarami, obok zaś ko- 
mitet obchodu. 

Po nabożeństwie ruszył pochód ulicami Stra- 
szewskiego, Podwalem, Szewską ku Rynkowi. — 
Cznło pochodu stanowiła młodzież szkół Średnich 
ze sztandarami. Na Rynku wygłosił przemówienie 
prof. Podwiński, poczem orkiestra IV. gimm. ode- 
grała hymn państwowy. 

Po uroczystości na Rymku odbyło się otwarcie 
wystawy lotniczej w Barbakanie. Wystawę otwo- 
rzył gen. Szeptycki. 

W dniu dzisiejszym odbywają się wycieczki na 
lotnisko w Rakowicach celem zwiedzenia hanga- 
rów i warsztatów. 

TURNIEJ SZACHOWY. Z okazji turnieju szacho 
wego wystąpi mistrz światowy Fryderyk Sae- 
misch z popisem gry symultanowej, grając równo- 
cześnie na pamięć z kilkunastoma najlepszymi kra- 
kowskimi graczami bez oglądania szachownicy. 
Gra odbędzie się dziś t. j. w poniedziałek 20 bm. 
w lokalu Klubu Spolecznego, Rynek 32, H. D. o go- 
dzinie 6 - tei wieczorem. Wstęp 2 zł. dla członków 
Kłubu wolny. 

KOMITET WYKUPNA KOŚCIOŁA św. Agnic- 
szkt zawiadamia, że urządzona 5 bm. publiczna 
zbiórka przyniosła kwotę 1.435 zł. 49 gr., z które! 
użyto 11 zł. na wydatki, zaś resztę 1.324 zł. 49 gr. 
ulośowano w Banku Ziemian, za którą wszystkim 
ofizrodawcom i zbierającym serdecznie dziękuje. 

ODCZYT W KOLEGIUM WYKŁADÓW NAU- 
KOWYCH o Anatolu France, jako przedstawicielu 
kułtury łacińskiej będzie mówić dziś w poniedzia- 
łek prof. Ludwik Tomanek w Kollegium wykła- 
dów naukowych Rynek 29, wykład będzie ilustro- 
wać odczytaniem wybranych ustępów art. dram. 
p. Hel Buczyńska. Początek o godz. 7-ei wieczo- 
rem. Dla młodzicy szkolnej urzędowo polecone. 

(d) USIŁOWANE SAMOBÓJSTWO BEZRO- 
BOTNEGO. Banach Władysław, zam. przy ul. 
Krakowskiej bez zajęcia usiłował popełnić samo- 
bójstwo przez otwarcie sobie żył. Przewieziono 
go do szpitala św. Łazarza. 

DANCINGI W TEATRALNEJ KAWIARNI za- 
interesowały szeroki ogól publiczności, która c0- 


; dziennie szczelnie wypełnia salę kawiarni, W pro- 


Już świt nie daleko i Wszyscy święci czekają. | 


Rozchodzą się dostojni panowie i sam gospodarz 
z nimi wychodzi. 

A gdy pokryjomu, przed dzisiejszymi ludźmi, 
przechodzili ulicami, kłaniali się im dawni Francuzi 
panowie Lafayette, Michekt i Delacroix i dawni 
włosi, panowie Marcrini i Garibaldi, i nawet daw- 
ni niemcy ze starym Wilhelmem Liebknechtem na 
czele. 

Rozeszli się panowie. Jedni na Monte-Martre, 
ani do grobów tulaczych, jednemu z nich królew- 
ski grób na Wawelu nosłano — a ten, który tak 
świat zadziwił swą muzyką, że do dziś wszystkie 
części ziemi są W nim zasłuchane, ten właśnie 
(który 75 lat temu umarł), legnął spokojnie na 
lesistym stoku Pere Lachaise, tuląc w swej trum- 
me garść polskiej ziemi dla której przecież życie 
swe wyśpiewał. 

Warszawa, 16 października 1924, 


K. A. Czyżowski., 
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gramie bierze udział para tancerna Marion i Ralf, 
jak również muzyk melodysta Alfred. Zarząd ka- 
wiarni szczególnie baczną uwagę zwrócił na szyb- 
ką obsługę i niskie ceny. 

OPERETKA „NOWOSCI“, Dziś w poniedziałek 
przedostatni występ L. Messal w „Frasquicie”, a 
jutro we wtorek pożegnalny występ w operetce 
„Księżniczka Czardasza”. We środę teabr zam- 
knięty ze względu na generalną próbę czwartko- 
wej premiery. Odegranym będzie szlagier sezonu: 
„Pajacyk* w pierwszorzędnej obsadzie. Teatr 
ogrzany. 

REPERTUAR TEATRÓW. 
Teatr im. Juliusza Słowackiego 
Poniedziałek: „Legjon“ (V. przedst. szkołne). 


Teatr „Bagateja”. 
Poniedziałek: „Śmierć kochanków”. 
Wtorek: „Gdy kurtyna zapadnie“ (premiera). 


Operetka „Nowości”. 
Poniedziałek: „Frasquita* (przedostatni występ 
Lucyny Messal). 


REPERTUAR KIN. 

Uciecha: 33 gwiazd nowego Światła w dramacie 
„Dusze na sprzedaż”. 

Reduta: „U progu gilotyny" monumentalny obraz 
senzac. z czasów po rewolucji franc. w gł. roli 
francuska Dhelia i Mr. Hermann. 

Warszawa: „Wyspa łez“, dramat w 6 aktach. 

Sztuka: „Szał filmowy“ najnowsza komedja Pa- 
ramonta ze współudziałem 30 najwybitniejszych 
gwiazd filmowych. 
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Z KRAJU 


ZJAZD STOWARZYSZEŃ WIERZYCIELI. — 
Wczoraj odbył się w Warszawie zjazd stowarzy- 
szeń wierzycieli Warszawy, Poznania, Krakowa, 
Lwowa, Łodzi i innych miast. Po referatach i dy- 
skusji zebrani uchwalili rezolucję stwierdzając, iż 
rozporządzenie z dnia 14 maja 1924 roku nie może 
dotyczyć wierzytelności przedwojennych, jako 
pełno-wartościowych Zjazd polecił centralnemu 
Komitetowi poczynienie kroków, celem noweliza- 
cji ustawy. 


35-LECIE PRACY SENATORA BOJKI. Ze Lwo- 
wo donoszą: Dnia 19 bm. odbyła się uroczystość 
uczczenia 35 jubliatu pracy społecznej i politycz- 
nej senatora p. Józefa Bojki. Przyjcżdżającego ju- 
bilata powitali na dworcu kolejowym reprezen- 
tanci wojska, województwa, miasta, komitetu ob- 
chodowego, oraz banderje chłopskie. Przemówie- 
nie powitalne na dworcu wygłosił prezydent mia- 
sta p. Neuman. 


BUDOWA GMACHU POCZTY POLSKIEJ W 
GDAŃSKU. W wykonaniu traktatu wersalskiego 
i konwencji paryskiej, rząd polski postanowił w. 
porcie gdańskim wybudować własny gmach poczty 
polskiej dla skoncentrowania przesyłek zamor- 
skich dla Polski i odwrotnie. Prace przygotowaw- 
cze zostały już zakończone i po zaakceptowaniu 
projektu przez władze centralne dyrekcja poczty 
w Gdańsku przystąpi do natychmiastowej budowy 
gmachu. 


UTWORZENIE OKRĘGOWEGO URZĘDU 
ZIEMSKIEGO W KATOWICACH. W Katowicach 
został utworzony okręgowy urząd ziemski. Preze- 
sem mianowano p. Piotra Pampucha, bylego dy- 
rektora kancelarji sejmu śląskiego. W najbliższym 
czasie utworzone będą powiatowe okręgowe u- 
rzędy ziemskie z siedzibą w Katowicach, Rybniku, 
Lublińcu, Pszczynie i Cieszynie. 


ZE ŚWIATA 


MORDERCA ERZBERGERA ZGŁASZA SIĘ DO 
ARMJI TURECKIEJ. Z Budapesztu donoszą: 
Sohułtze Foerster prosił policję budapeszteńską, 
aby go odstawiono do gramicy tureckiej, zamierza 
bowiem wstąpić do armii tureckiej, 


ZE SPORTU 


WISŁA — WAWEL 1:2 (1:2). Wisła zaprodukowała 
zrazu ładną, kombinacyjną grę, to jednak w zasadzie gra 
obustronnie była brutalna i stała na wysokości gier 
drugoklasowych drużyn. Pierwsza bramka padła dla 
Wawelu z winy bramkarza Wisły. Następnie Wawel u- 
zyskuje drugą bramkę z rogu. Wynik do pauzy niezmie- 
niony. W drugiej połowie Wisła dosłownie nie schodzi 
z pola karnego Wewelu, który skupił wszystkich 
swych graczy pod bramką, niedopuszczając napastni- 
ków Wisły do strzału. Wisła grała nadzwyczaj słabo, 
zwłaszcza tyły całkowicie zawiodły. Natomiast Waweł 
umiał przeciwstawić Czerwonym jednolity, żełazny 
iront. Sędziował p. Molknec dobrze. 


JUTRZENKA — CRACOVIA 1:0 (1:0). Załamanie się 
psychiczne graczy Cracovii po klęsce z Wisłą, oraz sy- 
stematyczna poprawą Jutrzenki, wykazywana na osta- 
tnich jej zawodach, wskazywały na możliwość wygra- 
nej Jutrzenki. Cracovia nie potrafiła zrehabilitować po- 
rażki, zadanej jej przez Jutrzenkę w pierwszem spotka- 
niu, ale jeśli się jej to nie powłodło, to przyczynę tego 
należy upatrywać w nadzwyczaj ambitnej i skutecznej 
grze Jutrzenki. Do przerwy gra była otwarta, przy lek- 
kłej przewadze Jutrzenki. Okazało się, że Jutrzenka star 
tem przewyższa białoczerwonych i tem sobie trzeba wy 
tłomaczyć, czemu gracze Jutrzenki paraliżowali wszel- 
kie akcje napastników Cracovii. W 15 minucie strze- 
la Grünberg z podania Krumholza wspaniałym volejem 
pierwszą i decydujagą bramkę dla Jutrzenki, Po Pauzie 
Cracovia jest stroną atakującą. Jutrzenka zastosowuje 
system obronno - ofenzywny, lecz gra ciągle jest otwar- 
tą. Cracovia przeprowadza serię niebezpiecznych ata- 
ków, wspaniale parowanych przez obroficów Jutrzenki, 
a w ostatniej instancji unicestwianych przez Mellera. 

Dwukrotnem zwycięstwem nad Cracovią, toruje sobłe 
Jutrzenka drugie miejsce w tabeli mistrzowskiej. 

B. B. S. V. — OLSZA 1:0. Przewaga bielszczan pod ka- 
żdym względem  przewyższających bezapelacyinego 
kandydata do klasy drugiej. Sędziował Dr. Lustgarten. 

MAKKABI — TARNOVIA (ZAWODY KWALIFIKA- 
ycięst ż 
która mogła wynik podwoić. Sędziował Żak zę 
sa z Krakowa. 

Makkabi przejdzie do pierwszej kłasy na miejsce Ol- 
Szy M. Ster. 

WYNIKI ZAGRANICZNE. 

Budapeszt, 20 bm. (PAT). Zawody w ę nożn 

między M. T. R.aF.T.C. AL. 1:2. 4 e i 


Praga, 20 bm. (PAT.). Zawody w piłkę nożną między 
Słavią a D. F. C. dały 3:1. 
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W JAKI SPOSÓB ANGLJA STARA SIĘ ZJEDNY- 
WAĆ KOBIETY NA ZWOLENNICZKI FOOTBALLU? 
Angielski klub sportowy „Arsenal* wprowadził do swo- 
jej administracji kasowej ciekawą nowość, która nieste- 
ty, nie znalazła jeszcze nigdzie naśladownictwa. Jedne- 
mu z członków Zarządu cytowanego klubu wydało się 
dziwnem, że na 30.000 widzów gromadzących się na za- 
wodach obecnych jest zaledwie 300 do 400 kobiet. Zija- 
wisko to dało się zaobserwować wc wszystkich więk- 
szych miastach. Otóż członek ten na jednem z posie- 
dzeń swego Zarządu, podniósł w swojej mowie, że 
wprawdzie kobiety uczęszczają na zawody tenisowa, 
polo, i rugby, lecz stronią od piłki nożnej, która mniej 
posiada ujemnych stron sportowych niż rugby. Zapro- 
ponował tedy swoim kolegom powzięcie uchwały, na 
mocy której kobiety miałyby wolny wstęp na wszyst- 
kie zawody urządzane w tygodniu przez rezerwy. — 
I cóż się okazało? W pierwszym tygodniu skonstatowa- 
no o 10% więcej widzów wśród płci pięknej, następnym 
razeni już o 15%, a nawet znalazły się takie, które 
chciały stanowczo zapłacić wstęp. Pewnego razu przy- 
darzyła się wesoła historja, a mianowicie: dyrektorka 
szkoły, chcąc dziewczynkom sprawić niespodziankę, za- 
prowadziła je na mecz, lecz ku jej zdziwieniu dowie- 
działa się, że wprawdzie dla kobiet ogłoszony jest 
wstęp wolny, ale pod warunkiem, że każda dama znaj- 
dzie się w towarzystwie mężczyzny wstęp płacący. — 
Ponieważ biedna matrona nie miała pieniędzy nie wy- 
padało jej nic innego uczynić, jak poprosić pięciu przy- 
stojnych panów, by zechcieli towarzyszyć jej uczeni- 
com. Nad nią samą zlitował się w końcu jakiś członek 
klubu „Arsenal“ i wziął ją pod swoją opiekę. Stara ta 
dama jest obecnie, jak głosi prasa angielska — zapamię- 


tałą zwolenniczką footballu i nie opuszcza żadnego 
meczu. M. Ster. 
— 


NAMIASTKA KAWY 


„ENRILO 


ZNACZNY POSTĘP! 


A. 


Ze względów zdrowotnych na- 
daje się „Enrilo* najbardziej z po- 
wodu wielkiej zawartości tych 


składników, które są konieczne 
do utrzymaniai uzdrowienia ludz- 
kiego organizmu. 
ania cena, — uproszczenie 
w przyrządzaniu, ponieważ bez 
wszelkiej domieszki kawy ziarni- 
i stej i cykorji, oraz nader przy- 
jemny, zbliżony do prawdziwej 
kawy aromat i smak, oto są przy- 
mioty niedoścignione dotychczas 
przez żadną inną namiastkę. 


Proszę jednak uważać na marką ochronną 
„młynek do kawy“ i nazwą „ENRILO*. 
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DZIAŁ GOSPODARCZY 


Premjer Grabski o przyczynach drożyzny 


Dnia 17 b. m. w Ministerstwie Skarbu odbyła się z 
inicjatywy Komitetu Ekonomicznego Ministrów z udzia- 
łem przedstawicieli Zrzeszeń gospodarczych i zawodo- 
wych narada w sprawie walki z drożyzną. 

Zagajając obrady Prezes Rady Ministrów i Minister 
Skarbu p. Władysław Grabski zaznaczył, iż potrzebę 
Skoordynowania wysiłków sfer społecznych w tym kie- 
runku Rząd odczuwał oddawna. Nadzieja, iż zniżka cen 
nastąpi wskutek przystosowania się przemysłu i handlu 
do ogólnych warunków gospodarczych z pobudek sa- 
moobrony, zawiodła o tyle, że zaobserwować się dało 
słabe jedynie dążenie do zniżki cen. Tendencję zniżko- 
wą ostatnio pokrzyżował nieurodzaj, wywołując zwyż- 
kę cen zboża, podnosząc wskaźnik drożyźniany i pocią- 
gając za sobą zwyżkę płac, a temsamem zwyżkę kosz- 
tów produkcji. Mniejszy jednak niż wszędzie zagranicą 
nieurodzaj wywołuje u nas większą niż gdzie indziej 
zwyżkę cen, co tłómaczone być może również w znacz- 
nym stopniu tylko niezrozumienierm wartości pieniądza 
w stosunku do wartości w złocie i wartości przedwojen- 
nej. Szczególnie uwydatnia się to w wysokości cen ró- 
żnych świadczeń, których ceny zwiększają się w miarę 
zmniejszania się liczby klijenteli, wytrącając coraz bar- 
dziej z równowagi warunki egzystencji tak jednostek jak 
i ogółu. Ten brak umiaru u nas sprawia, iż zagranicą 
jest na całej linji taniej — inaczej tam bowiem kalkylo- 
wane są Świadczenia, których cena u nas kształtuje się 
zazwyczaj kosztem ogółu. W końcu swego przemówie- 
nia Pan Premjer zaznaczył, iż Polska musi zdawać so- 
bie sprawę z wartości nabywczej złotego i nie szukać 
| obniżki cen w spadku wartości złotego, który wpraw- 
| dzie ugruntowany jest mocno, na czas dłuższy jednak 
sam przez się obmiżki cen sprowadzić nie może, pod- 
wyższanie zaś ceny różnych Świadczeń prowadzi jedy- 
nie do samobiczowania się społeczeństwa. P. Premjer 
zakończył zaznaczeniem, że dalsze systematyczne pra- 
ce w dziedzinie walki z drożyzną prowadzone będą 
pod Egidą Komitetu Ekonomicznego Ministrów. 


Szczegółowy referat w tej sprawie przedstawił ze- 
branym Generalny Sekretarz Komitetu Ekonomicznego 
Ministrów, inż. Widemski, podkreślając, iż waluta kra- 
jowa jest na dłuższą metę wykładnikiem poziomu cen 
w kraju do pozłomu cen zagranicą i że dla osiągnięcia 
równowagi życia zbiorowego dążyć trzeba do stworze- 
nia równowagi cen przez zahamowanie wzrostu dro- 
żyzny. Obok zarządzeń władz, idących w kierunku ob- 
niżki cen, ułatwień kredytowych i t. d., społeczeństwo 
również musi skoordynować swe wysiłki w tym kierun- 
ku, aby potrzeby jednostek nie wybiegały poza możność 
zaspokojenia ich przez ogół. 

Przytoczywszy następnie szereg cyfr, wskazujących 
na zupełną anarchję cen różnych świadczeń u nas i wy- 
kazujących, iż zagranicą poszczególne świadczenia ho- 
noroware są o wiele niżej niż.w Polsce (chociaż cena 
zboża jest u nas niższa) Pan Widomski stwierdził, iż 
może to wywołać w dalszej perspektywie 
trudności walutowe. W końcu pan Widomski podkre- 
Ślił, że przy organizacji, mającej na celu uregulowanie 
cen, nie chodzi o pewien akt fiłantropijny w stosunku 
do konsumentów, lecz o rozbudzenie świadomości współ 
nych interesów społeczno - gospodarczych, o zorgani- 
zowanie moralnego nacisku na wyłamujących się z pod 
nakazu interesu publicznego, wreszcie o wytworzenie 
pewnej organizacji, któraby mogła współdziałać z Rzą- 
de mnietylko w dążeniu do hamowania tendencji zwyż- 


poważne | |nspektoraty skarbowe wymiarom podatku obro- 


kowej cen, lecz również do ich obniżenia. Zadaniem or- 
ganizacji takiej powinno być opracowanie ogólnego pla- 
nu walki z nadmiernemi cenami, organizowanie w tym 
celu poszczególnych zawodów i sfer gospodarczo - spo- 
łecznych, ustalenie obowiązujących opinij co do normal- 
nych cen i propagowanie w społeczeństwie konieczno- 
ści równowagi cen dla równowagi społecznej tak, jak 
to już zrobiono w Niemczech i Czechosłowacji. 

Przed rozpoczęciem dyskusji p. Prezes Rady Mini- 
strów wyjaśnił, iż Rząd w celu unormowania cen za ró- 
żne świadczenia mógłby stanąć na gruncie prawa o li- 
chwie, uważa jednak, iż tego rodzaju uregulowanie 
Sprawy nie prowadzi do celu, — dlatego właśnia zaini- 
cjowano próbę zwrócenia się do społeczeństwa, aby 
wytworzyć w umysłach potrzebę współdziałania z Rzą- 
dem tam, gdzie to jest konieczne. 

W dyskusji zabierali głos pp. Tadeusz Hartleb, Wi- 
Ślicki, Reinschmidt, Gorczyński, Drzewiecki, Grasberg, 
Borkowski, Wartalski i Unger. 

Uznano za wskazane zwrócić się do Rządu o powo- 
łanie do życia specjalnej Komisji, która opracuje projekt 
regula:ninu organizacji zajmować się mającej regulacją 
cen. Projekt ten ma być następnie szczegółowo rozwa- 
żany przez przedstawicieli organizacyj społecznych. 


KRONIKA KRAJOWA 


USTAWA WEKSLOWA I CZEKOWA. Przyję- 
ty przez lauę inhusirow projekt rozporządzelia 
prezydenta Rzeczypospolitej o wekslach i czekach, 
opracowany był przez komisję kodyfikacyjną, któ- 
ra w projektach swoich oparła się na projektach 
konwencji haskiej z roku 1911. Konwencja ta pod- 
pisana była prawie przez wszysikie państwa kon- 
tynentalne į nie jest urzeczywistniona wskutek 
wybuchu wojny. Dopiero w roku ubiegiym konutet 
ekonomiczny Ligi narodów podjął pracę nad unifi- 
kacją prawa wekslowego i czekowego. Przyjęcie 
zą podstawę polskich ustaw tekstu konwencji ha- 
skiej ułatwi Polsce przyłączenie się do przyszłej 
konwencji międzynarodowej. 

NOWE AGENTURY BANKU POLSKIEGO. — 
Banki Polski nowierzył zastępstwo następującym 
bankom ua miejscowości: w Brodnicy Bank Po- 
życzkowy, w Dubnie Oddział Banku Ziem; Polskiej 
w Lublinie, w Chełmie Bank Powiatowy, w Ko- 
ninie Bank Związku Ziemian, w Lidzie Bank dla 
handlu i przemysłu, w Miawie Bank Spółdzielczy, 
w Płońsku Ziemiański Bank Spółdzielczy. 

KONFERENCJA Z DELEGATAMI MIN. SKAR- 
BU WE LWOWIE, Na skutek zbiorowych skarg i 
protestów przedstawicieli organizacyj przemysło- 
wych i handlowych przeciw uskutecznionym przez 


towego i dochodowego, przybyła do Lwowa ko- 
misja M.nisterstwa Skarbu, złożona z dyrektora 
departamentu p. Czechowicza i naczelnika wy- 
działu p. Koszki. 

Onegdaj odbyła się konferencja delegatów z 
przedstawicielami płatników. Przedstawiciele ster 
handlowych i przemysłowych wykazali nieprawi- 
dłowości w wymiarach podatku, dokonanych przez 


LIDJA SEJFULINA 


Arka Noego 


(Historja powiatowa). 


Fiekłusza ocknęła się. Jak sroga, drapieżna kot- 
ka, podniosła się od Ściany i skierowała kroki ku 
wyjściu cerkwi. Przyłgnęła ku drzwiom żelaznym. 
Ręce rozłożyła. Siwe kosmyki rozwiały się. Na 
zmarszczonej twarzy widoczne były tyłko stra- 
szne, zamarłe oczy. 

— Nie puszczę, bałwochwaley! Nie dopuszczę 
do świętych obrazów. 

Krzyczała ochrypnięta. Twarz siną do góry pod- 
niosła, jakgdyby czekała na uderzenie. Ponury, ru- 
dy, czerwonogwardzista, z blizną na twarzy, ode- 
zwał się do Sziszigina: 

— Trzebaby ją sprzątnąć... 
Ręka się nie podnosi. 

Sziszigin zmiękł. Stara się trzęsła, swego dopiąć 
chciała, Uporem na nich działała, 

— Odejdź, matko. Nie zrobimy ktzywdy twoje- 
mu Bogu. Musimy popatrzeć. 

— Antychrystów nie dopuszczę do ołtarza! 
Strzelali do bożego domu. Jesteście sługami anty- 
chrysta! 

— Starucha, odejdź po dobremu! 

W odpowiedzi starucha nagle zaśpiewała, gło- 
sem starczym i piskliwym, przeciągłą modlitwę. 

— Zmartwychwstań Boże i przepadnijcie jego 
wrogowie... 


tak bez szkody. 


EHH IE KAI 


I taki dziki był ten śpiew, że Sziszigin zadrżał 
i zębami zgrzytnął: 
— Żeby ją djali wzięli! Ej ty, pocoś dzwonił? 


— Fiekłusza kazała... Na odgłos dzwonu, po- 
wiada, ci w stepie drogę odnajdą. 

— A któż jest w stepie? 

Nagle oczekiwanie ostatnich dni sprawdziło się. 
Zrodziła się myśl. 

— Spisek... 

— Odejdź, djabli potworze! 

Silnemi palcami wpił się w koślawe stare ple- 
cy, wstrząsł i od drzwi oderwał. 

Jęknęła, czy zasyczała, lecz z silnych dłoni już 
się nie wyrwała, tylko się w nich jak pisklę za- 
trzepotała. 

— Prędzej! 

Pospiesznie, drżącemi rękami, stróż zamek o- 
tworzył. Z cerkwi zapachło kadzidłem : olejem. 

— Klimow poświeć mi ręczną latarką. 

Czerwonog'wardzista pierwszy wszedł do cer- 
kwi. Tam zajaśniało słabe Światło od nie gasnącej 
lampki, wiszącej przed obrazem. Sziszigin F.ekłuszę 
z rąk wypuści, a ona drogę im zagradzając, z ję- 
kiem przed nimi się rzuciła. 

— Nie dopuszczę!... Panie, dopomóż !... 

Niepewnemi drżącemi nogami o próg się potknę- 
ła i z całym rozmachem, głową o posadzkę udc- 
rzyła. Upadła na wznak, na progu. Rudy czerwo- 
nogwardzista chciał ją podnieść. Nachylił się, do- 
tknął się rękami i znowu opuścił. 

— Umarła... 


Zezem spojrzał na Sziszigina i zdjął z głowy 


baranią czapkę. Sziszigin zadrźał, jednak przestą- 
pił ciało staruchy. 
Świeć! 

Już o Świcie ponuro i milcząco wychodzili z 
cerkwi. Sziszigin do stróża się odezwał: 

— Durniu sprzątnij staruchę! 

Starając się nawet nie dotknąć ciała, przeszli 
przez próg. Stróż nawet do ciała się nie zbliżył, 
a w oddźwierni bał się sam pozostać. 

Zewnątrz zamknął drzwi na zamek i szybko do 
swojej rodziy do miasta pobiegł. Jak wierna słu- 
żebnica, rozkrzyżowana na progu cerkwi, stygła 
Fieklusza. 

IV. 


Co noc na dole słychać było stuk wchodawych 
drzwi. Co noc stłumiony szum na schodach. Cią- 
gle wyczekiwał. Pomimo strachu, miał nadzieję: 
me do niego. Dzisiaj jednak był przekonany: 

= Tutaj: 

Siadł na łóżku, głowę wciągnął między ramiona, 
jakgdyby termsamem chciał się uchronić przed ude- 
rzeniem. 

Ktoś do drzwi zapukał. Nóg do pantofli włożyć 
nie mógł. 

Boso do drzwi podszedł. Zrazu nie swoim gło- 
sera zapytał: 

— Kto? 

— Otwieraj! 

Z nogi na nogę przestapił. 
klucz w zamku obrócił. 

Rudy, wysoki, z blizną przez cały policzek, rę- 
czną latarkę wyżej podniósł. 

(Ciąg dalszy nastąpi). 
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komisję szacunkowe, dzięki którym w pewnych 
wypadkach pokrzywdzeni są podatnicy, w innych 
Skarb Państwa. Delegaci Ministerstwa przyznali, 
że stwierdzili osobiście w wielu wypadkach nie- 

równomierność w wymiarze podatków, jedna- 
kowoż nie należy winy ziwalać wyłącznie na apa- 
rat urzędniczy, którysiest przeciążony pracą i bez 
pomocy społeczeństwa podołać zadaniu nie jest w 
stanie. Konferencja zakończyła się obopólnem 
stwierdzeniem dobrej woli i potrzeby współpracy 
społeczeństwa z urzędnikami, 


GIEŁDA KRAKOWSKA 


Kraków, dnia 20 października 1924 
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Kraków, 20 października. Początek tygodnia na gieł- 
dzie eefktów zaznaczył się tendencią utrzymaną. Obro- 
tów nader żywych dokonano w papierach arbitrażo- 
wych. W związku z mocniejszym Wiedniem znaczniej- 

„szą poprawę wykazał Zieleniewski, za którego z koń- 
"cem giełdy chciano płacić 10.85. Liczne tranzakcje w 
papierach metalurgicznych, Ćmielowie i Chybłu. Za 
Bank Związku chciano płacić 7 złotych. W egzotach po- 
prawa kursu Jaworzna | Gazów Wschodnich. Dopyty- 
wano się o pożyczkę dolarową, kolejową i miljionówkę. 

Na głełdzie pieniężnej skromne obroty przy tendencji 

zwyżkowej dla Zurychu. 
EGZOTY. 

Jaworzno drobne 17.30, 25-tki 16.00, Gazy 

wschodniel3.25, Nobel 1.60, LokUimotywy 0.52— 
0.53, Milionówka 0.70 (płacą). 


WALUTY I DEWIZY. 

Dewizy: Nowy Jork 5,19, Paryż 27.40, Praga 
15.48 (płacą), 15.53 (żądają), Szwajcaria 100.30, 
Wiedeń 7.34 (płacą), 7.36 (żądają), Medjolan 22.90, 
Londyn 23.45 (płacą), 23.50 (żądają). 


GIEŁDA WARSZAWSKA 


Warszawa, 20 października 1924. — Bank Dy- 
skontowy 5.10, Bank Handłowy 6.60, Bank Zwią- 
zku Spółek Zarobkowych 6.80, Chodorów 5.35, 
Warszawski Cukier 3.35, Warsz. Tow. Kopałń 
Węgla 3.45, Cegielski 52, Modrzejów 4.75, Ostro. 
wieckie 7.60, Parowozy 0.35, Starachowice 2.68, 
Zicleniewski 10.—, Zawiercie 26.50, Żyrardów 
15.65, Nobel 1.65, Spirytus 2,65, 


Dzisiejsza dicia w Zurichu 


Zurych. (PAT). Otwarcie giełdy. Berlin 1.24, 
Holandja 203 i trzy czwarte, Nowy Jork 520 i trzy 
czwarte, Londyn 23.37 i pół, Medjolan 22.70, Pra. 
ga 15.50, Budapeszt (.0008$, Bukareszt 2.87 i pół, 
Belgrad 7.80. Sofia 3.77 i nót, Warszawa 100.80, 
Wiedeń 0.0073 i pó:, Bruksela 25.00, 
spokojna, . 


PO ZAMKNIECIU KRONIKI 


(d) WIEC URZĘDNICZY W KRAKOWIE. — 
Wczoraj przedpołudniem odbył się w sali „3oko- 
ła“ wiec urzędników państwowych. Z posłów 
przybyli na wiec posłowie: Bobrowski, Byrka, Ja- 
chymiak i Maślanka oraz senator Adelman. Wiec 
zagaił dr. J. Krajewski, referowali Tchórzewski, 
Herstal, inż. Albert, dr. Sołtysik. W dyskusji zdbie- 
rali głos sen. Adelman i pos. Bobrowski. Następnie 


Tendencja 


uchwalono rezolucię żądającą zamknięcia granie ! 


dla wywozu niezbędnych środków żywności, wal- 
ki z drożyzną, uregulowania poborów emerytal- 
nych itd, 


| 
j 
| 
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OSTATNIE TELEGRAMY 


Walka z przemytnikami na granicy 
polsko-gdańskiej 


Obława na przemytników — Ujecie 50 osób 


„Gazeta gdańska" donosi: w ostatnich czasach 
na granicy polsko - gdańskiej 'wszczął się wielki 
ruch przemytniczy. Policja śledziłą ten ruch i wy- 
łapała przemytników, koniiskując zarazem tytoń. 
W środę 10 urzędników kryminalnych i 5 policjan- 
tów pod przewodnictwem kierownika tczewskie- 
go urzędu śledczego p. Rozwadowskiego urządziło 
obławę na przemytników. Obława ta została u- 
wieńczona pomyślnym skutkiem, pomiędzy Dalwi- 
nem i Lukosinem ciągnęła cała szajka przemytni- 
ków, składająca się z około 50 osób obładowa- 


nych wielkiemi paczkami. Policji udało się pochwy 
cić 20 mężczyzn il kobietę. Reszta szajki roze 
pierzchła się ma wszystkie strony. Urzędnicy po- 
ficyjni dali kilka strząłów na postrach, które sły- 
sząc uciekaiący przemytnicy, porzucii niesione pa- 
cziki, Skonfiskowano przeszło 100 tysięcy papiero= 
sów, kilka pudełek cygar i około 80 kilogramów 
tytoniu. Po stwierdzeniu dokumentów pozostawio- 
no przemytników na wolności. Staną oni niebawem 
| przed sądem. 


Echa afery Hoheniohego 

Warszawa. (Tel. wł.) Dowiadujemy się, że w 
łonie gabinetu naradzano się nad faktem łączenia 
nazwisk niektórych wybitnych osobistości jak 
wicemarszałka Z. Seydy z aferą Hohenlohego i 
Wohlheima. W związku z tem rząd ma wydać wy- 
jaśnięnie urzędowe. 


© kierunek zagranicznej 
pOltyni Litwy 

Z Kowna donoszą: ©ubwencjononawany przez 
koła niemieckie dziennik „Litauische Rundschau" 
zamieszcza artykuł w kwestji wileńskiej i zagra- 
nicznej polityki Litwy. W kwestji waleńskiej, za- 
znacza dziennik, Liga narodów rozstrzygać nie 
może. Co do kwestji aliansów Litwy, to niektóre 
koła litewskie uważają, że kwestję wileńską roz- 
strzygnąć może przymierze  niemiecko-litewsko- 
sowieckie, jednakże Galwanauskas nie chciał dą- 
żyć do tego celu, co z punktu widzenia niemieckie- 
go zasług.wało na pochwałę. Niemcy życzą sobie 
niezależnej Litwy z Wilnem, jednakże alians z 
Niemcami wtrąciłby Litwę do rzędu państw wystę- 
pującyćh przeciwko Entencie, co jak zaznacza 
dziennik, nie leży am: w interesie Niemiec ani Li- 
twy. Kwestja kłajpedzka strzeże obecnie oba pań- 
stwa przed zawarciem bliższego porozumienia. 
Również alians polsko-litewski, którego wyniki 
byłyby niemniej bezsensowne łak aliansu litewsko- 
niemieckiego, nadałby Litwie pewne charaktery- 
styczne piętno wśród państw europejskich. Alians 
taki spowodowałby natychmiastową notę Czicze- 
rina, której znaczenie byłoby głębsze niż wszyst- 
kich not kich not dotychczasowych. „1 4. a 


Walka z drożyzną w Łodzi 
Łódź. (PAT). Włókiennicze związki robotnicze 
, zwróciły się do komisarza rządu na miasto Łódź 
z propozycją podjęcia walki ze wzrastającą dro- 
żyzną artykułów pierwszej »otrzeby, Wedlug 
projektu przedłożonego w komisariacie rządu, ak- 
cja byłaby prowadzona przy współudziale społe- 
czeństwa, zwłaszcza sfer robotniczych, które naj- 
więcej odczuwają ciężkie skutki drożyzny. Proje- 
ktowane jest powołanie z pośród ludności komi- 
tetu do walki z drożyzną, któryby rozpatrywał 
wszelkie podania o podwyższenie cen artykułów 
pierwszej potrzeby, ewentualnie ustalał ceny i 
równocześnie komunikował władzom o podno- 
szeniu cen Organem wykonawczym byłby wy- 
dział do walki z lichwą, który miałby upoważnie- 
nie do kontroli. Inicjatywa współdziałania została 
przyjęta przez władze miejskie. Akces do tej ak- 
cji zgłosiły związki chrześcijańskie. 


Śmierć polskiego aułomobilisty 


Wiedeń. (PAT). „Sonn und Montagsztg." dono- 
si z Medjolanu, że podczas wyśc.gów automobi- 
lowych w Monza koło Medjolanu, hr. Zborowski, 
który jechał wozem marki Merced:s, najechał na 
drzewo tak nieszczęśliwie, iż doznał złamania pod- 
stawy czaszki i zmarł w cząsić przewożenia go 
do szpitala, 


Pożyczka francugkaw Ameryce 
Paryż. (PAT.). W sprawie pożyczki francuskiej 
w Stanach Zjednoczonych pisze „Excełsior", że 
rozmowy na ten temat z Morganem były bardzo 
zadowalniające, jednakże przed ukończeniem wy- 
borów na prezydenta Stanów Zjednoczonych w 
sprawie tej nie zapadnie ostateczna decyzja. 


Spółka Inżynierska 
Dia Urządzeń Mechanicznych ı Elektrotechnicznych 


Inżynierowie SGONFELD i BINDER 
Kraków, Gertrudy 23, — Tel. 1097. 


Dostarcza ze składu: Motory elektryczne, dynamoma= 
szyny na wszsikia nap.gca, siiniki rozne, obrabiarki 
drzewa. — Urządza oświetlania wili, fabryk, miast etc. 
Chłodnia Fabryki lodu 

Geglelnie Stacje pomp 


Kompietne urządzenia do wyrobu żwiru. 


Nicłlowanie i mosiądzowanie 


części automobilowych rowerowycn itp. Naprawy ma- 
szyn do pisania i szycia rowerów, magnatów, na- 
prawa i zasilanie podków itp. — Wykonuje po cenach 


konkurencyjnych 1138 
ZAKŁAD 


mazkanieeny ANTONIEGO JORDANA 


przy ulicy Zwierzyniackiej L. 5, Kraków 


Ważne dla przeds'ebiorstw l 


BIURO BUCHALTERYJNO-AEWNEICH 


(zorganizowane na wzór zagraniczny) 


S. SANDHAUSA 


zaprz. rzeczoznawcy sądow. i rewidenta dla Spółdzielń 
z ramienia Rady Spółdzielczej Min. Skarbu 


obecnie: Kraxów, ul. Poselska 22 „ke iarodowy) 
Telefon Nr. 3022. Nr. 


Adres iistowy: Kraków, I, Skrytka pocztowa 101. 


Sporządza bilanse i zamknięcia ksiąg, przeprowadza 
stałą lub czasową kontrolę księgowości. — Założenie 
ksąg nand owych i ob: otowych oraz prowadzeńie 


tychże. Reorgenizacia oraz :egulowania zanie- 
abanej bucnaltecji. Wykonuje czynności tak w miejscu 
= jak i na prowincji. = 


| sm za 
| r Najtańsze źródło zakupna li WE 
HANDEL 
TOWARÓW KOLONJALNYCH i DELIKATESÓW 
|| 
| 


FRANCISZEK PAWŁOWSKI 


KRAKOW, ULICA SZEWSKA L. 27. 


Poleca wódki, likiery, koniaki, wina, owoce, kawy, 
herbaty, kakao oryg. holeud. , czekolady, cukry i t. d. 
Codziennie swieże masło deserowe. 


k auczuk dwe 


| DAMA NE 


tańsze i trwalsze od skóry 
naneco 


iPrzystąpię do spółki 


| z lokalem przemysłowym w centrum miasta (składającym 
się z 3 ubikacji). — Zgłoszenia osobiste: uł Asnyka 1, 
lll. p. Oficyny, drzwi Nr. 3, od = 2—3 po południu 


| BZOIAĄCYNACYOCH j 


6 


KURJER WIECZORNY — wtorek, 21 października 1924 roku. 


Nr 240 


Najkorzys niejsze źródła zakupu w Krakowie: 


PORTEPIANY sa KH zLENA SMOLAKSKA 


MR" WROC OCE TOO || 
7 


0J A PARFUMERIE — PARIS 3 
wmn 


Jórei Lax i Syn, Kraków. Zwierzyniecka 6. 


E PIANINA, FISHAQMONJE 


ZAKŁAD peter największy wybór w do- 
borowym gatunku po nis- 
TECH. DENTYSTYCZNY kich cenach poleca firma: 


K. Tombińskiego 


ULICA WISLNA 4, II. p. 


| Artykuły gospodarcze l 


„ZELAZO" 


Ftoriańska 34 
poleca narzędzia rzemieśinicze, 


Antoniego [rabki yn 


Kraków, uilca Szewska L 12 
| Tel. 3464. Tel. 3464. 


|Przeusze i Skład futer Ta- 
deusza Sierpińskiego, Kra- 
ków, Florj-ńska 32. Tel. 35:4. 


„kład futer i Pracownia ku- 


naczynia i maszyny kuchenne. 
Y omasz Mążyk, Handel ma- 
terjałów, Skład farb, la- 
kierów, pokostu, nafty, ben- 
zyny, oleji maszynowych i t.p. 
kraków, Pl. Szczepański L. 8. 
SKŁAD FABRYCZNY 
paszy do obuwia i podłóg 


„OBOŚRÓLIA” 
M.SIEROTWINSKA 
Kraków, uilca Sienna l. 12. 
ŚWIDAY SPIRALNE i NAŚZĘDZIA, 
USZCZELNIENIA [ KRMATUKY WOJNE 


poł eca 

i. AU Kraków, Zwierzyniac- 
ua 23, Tel. 48—94. 
Soki do zamszu, wszel- 
kie towary szczotkarskie, 
pędzle, artykuły domowo- 
gospodarcze, lakiery angiel- 
skie, poleca najtaniej M. J. 
Berger, Kraków, Piac Szc<8- 

pański |. 8. 


Brylanty, periy, złoto 


i piżuterją 
„ kupuje 1 sprzedaje firma 


FLIGLNRAUM | FOTIZAWCI 


A(ARUW, UGA UrOuinä |. cd. 


Biżuterję, złoto i srebro 


najtaniej zakupić można 


j. KORNSLUM 


Kraków, ulica tiruczka 52. 


SPOŁKA ZŁOTNICZA 

W KRAKOWIE, UL. ŁAJSKA 4. 
Kupuje używane sztuczne zę- 
by, płaci pełną wartość. Przy j- 
muje na zamówienia pier- 
ścionki ślubne począwszy od 
10 zł. para, pierścionki zarę- 


Biżuterja 


czynowe od 15 zł. Wykona- 
nie pierwszorzędne. 


nonserwy rybne 


fabr, Mix et, Liick. konserwy owocowe 


Ugliikatesy 


i jarzynowe fabr. Dagomu, margaryna 
fabr. „Amada“, herbata : kakao ho- 
lend. „Danez“, poleca reprezantant 


K. Wróbiewski, Krakow, ulica 
Sobieskiego L. 1. Telefon 1145. 


Dywany 


ją” tsńsz0 źrodła zakupu dy- 
wanów perskich tylko we 
r Lewkowicz I Juran, drodz- 
a 39. 


Welnę kilimową. oraz kilimy 
sprzedaje najtaniej firma 


Król i Doieżai 
Kraków, Jagieliońska L. 9. 
— Uigi w płaceniu. 


Kilimy goiowe 
i na zamówienia, także na 
raty, poleca: wytwórnia kiila 
mów „Ostoja*, Kraków, Siemi- 
: radzkiego 11. 


| Futra 1 | 


futra we wielkim wyborze, 
oraz pracownia kuśnierska 
M. Mond, Kraków, Rynek gł, 11. 


Odpowiedzialny redaktor: Bolesi2. 


|". obok Hotelu Polskiego. «s 


śnierska H. Fink, Kynek 12, 
w podwórzu. Poleca po ce- 
nach konkurencyjnych tutra, 
szale, lisy 1 t. p. 


Ze! i pracownia kuśnierska 
Paweł Halpern, Grodzea 42, 
w podwórzu, poleca po naj- 
tańszych cenach płaszcze se- 
jskinowe, raglany  futrzane, 
lisy 1 szale. 


"zakład kuśnierski Stanisława 
£= Ziembińskiego, ui. Koperni- 
ka I. 6, wynonuje po zuiżo- 
nych cenach wszeikie roboty 
w zakres kuśnierstwa wcho- 
dzące, na czas i bardzo sta- 


rannie. 
po przystępnych 


FUTRA? 


cenach poleca : 


M. ROTE LUM 
Kraxów, Fio: Fiorjańsxa 8. a. 
FUTRA oz 

G. RIESER 


ulica Mikołajska 4. Mały rynek. 


| Herbata | 


pjerdsta Bracia K. & C. Po- 
i powy. Reprezentacja 
i skład hurtowny na Mało- 
RAE i Kresy T. Cleśtiński 
Ska, Kraków, Florjzńska 14, 
Telefon 117. 


xżrzyjszdao modniarki kupuj- 
1 cie kapelusze filcowe i we- 
lurowe tylko w FABRYCE 
J. Grossa, Dtetlowska Ł. 7, tub 
biuro stradom 27. Dla przejez 
dnych fasonuje w 12 godz 


Kape usze 


konfakcja | 
| damska i męska 
| a aiz 


akbrania męskie ; dziec nne 

oraz ragiauy poleca Wohl- 
muth i Rubin, Grodzka 61 vis 
a via kościoła ewangelickiego. 
l gą męskie i dziecinne 

oraz wieiki wyuor ragla- 
nów po cenach zniżonych 


poleca Dom konfekcyjny, ulica 
Grodzka 26. 26. 


Ne wa ray ubrania irakowe, 

smok ngowe, marynarko- 
we, płaszcze, kustjumy dam- 
skie, według miary z wiasnej 
łub dostarczonej materji po- 
ieca Józef Kumaia, Kraków, ul. 


Szczepańska 1. 11. 

M Rsisman Magazyn kon- 
= fekcji damskiej, Kreków, 

Piac Dominikański i. 2. tel. 4338 


Pierwszorzędny magazyn futer 
A. JACHIMSKi 
Kraków, Grodzka 14 16 


Dla P. T. Urzęduików pan- 
stwowych na raty. 


KOSZULE JEDWABNE 
w wielkim wyborze poieca 
magazyn nowości dła panów 

BRAG: LAwUWiRTH 


Krakow, uilca Grodzka 4v. 


Gaiante:ja 


Nidaa bielizny ł płócien pod 
firmą F. Bałabuszyński, Kra- 
ków, Szev Szewska U. 1u. 


Biela mesia i damska 


w wielkim wyborze poleca firma 
M. Pietroń I Sł'ews 
kraków, Karmelicka L. 12. 
jawa bielizny | trykotarzy 

S. A. Kraków-Podgorze. ui. 
Dąsrowskiego I. 15, Tel 4419. 


Poleca swe znane z dobroci 
wyroby. R. 


BIELIZNĘ MĘ:>KĄ 


białą i kolorową poleca 
ROMAN SZCZERBA 
KRAKÓW, UL. FLORJAŃRKA 40 


MAGAZYN NOWOŚCI 


N. WESTREICH 


ulica Lubicz L. 3. 
Poleca kapelusze, bieliznę, 
pończochy, skarpetki, krawa- 
ty, Pijamy i przybory po- 

dróżne i toaletowe. 


Bielizną damską, męską, kra- 
waty, pończochy, Ska'petal, try- 
kotarze oraz wszelką gaianterję 


ajtaniej M. KRÓL 


najtaniej 
KRAKÓW, ULICA DŁUGA L. 10. 


BIELIZNĘ, KAPELUSZE, 
POŃCZOCHY, KRAWATKI 
it. p. po cenach konkuren- 
cyjnych poleca 


„Magazyn Nowości“ 


Kraków, Sławkowska 23. 


JKA AME EPE DEE „AA. AS. Aka | E a A AA MAPA o | ZE ZZO O a E a 


Vipa zę arawiecki cywilny 1 woj- 
skowy wykonuje wszelnie 
roboty w zakres ten wcho- 
dzące. Przy zammówien:ach 
opust 25%. Posiada na skła- 
dzie wybór spodni do konnej 


puasana ds pisa | W 


Ajowak, Kraków, Grodzka 44, 
Tel. 3541. „Elo“ do powie- 
lania, „Torpedo“ do pisania. 


Naprawa i czyszczenia maszyn 
do pisania ł rachowania tylko 


W. KEYHA mi 


KRAKÓW, UL. FLORJAŃSKA 3. 


able stylowe luksusowe, 

biuruwe, dekoracie wnętrz 
poleca M Pieszowski, Kraków, 

Mały Rynek 2, Tel. 4136. 


Meble stylowe HIKSTSOWE = 


poleca 


S. MANE, ULICA SZPITALNA L, i ho 


Tolet. 4074. Rok założ. 1860. 
Mebie gięte 7;:g; 


rodzaju z tabryki S. A. 

„MUNDUS* dostarcza hurtow- 
nie i detajlicznie zastępca na 
Polskę Rudoif Uattner, Kraków, 


ui. Studzncka 25, telafon 3878 
A KLUBOWE. BIURJ- 
MEBLE WE prwawypeń. 


SKIE, poleca najtaniej 


„Wytwórnia Menit Kiusowych 


Kraków, F:orjańsxa 25. 
za gotówkę 


FIEBLĘ: na raty, 


roboty tapicerskie i wszaikia 


jazdy angielskiego kroju. — |przerazki wykunuje najtaniej 


Zamówienia wykonuje sta: 


rannie i puakiualnie. | 
W. Żmuoa, św. Tomasza 21. ! 


Saloun mód damskich 


M. Gi SER 


ul. Fiorjanska 36, 1. p 
drzwi na prawo. 

Najwiekszy | 

UWAGA: pr 


wyburżurna i mód 


A. NUS3ENKOLZ, Fiorjańska 36, | 
l p. u p. Gussera na prawo. 


aktad krawiecki Józeta Gajdy, 
krakow-Dębuiki, Kynek, wy 
konywa wszelkie roboty w za- 
kres krawiectwa wchodzące 
o 25% taniej. 


K. BORNSTEIN 


Kraków, ulica Florjańska I. 28 
poleca swój bogato zuopu- 
trzony magazyn ubrań męs- 
kich ı dziecięcych. Dla P. T. 
Urzędników znaczny opust. 


Dla Pañ i Panów 
MATERIE WEŁNIANE 
na kostjumy i ubrania, na 
płaszcze 1 r-głany. Jauwabia 
w wielkim wybor<e. tlusza 
i weiwety Ceny konkurencyjne, 
P. RIT TERNUN, kraków, 
Rynek 9 (w rasażu). 


kosmetyka 


Jan idieżyński 


yny i salon kosmetycz- 
— Fryzjer damski. 


Plac ac WW. Świętych 11. 


Ważne dia Pani 
Krom czeremchowy „Vamosz* 
Woda czersmchowa „Vamosz* 
Mydło czeremcnowa „Wamasz* 
Farby do wiosów światowej 
sławy Longin 1 fl. 2 zł, we 
wszystkich kolorach oraz wy- 
roby Dr. Lustra poleca W. LA- 


S. FR.>Gi, Kraaów, ulica Sto 
larsna l. 13, 


Meble wykwintne 


z wtasnej wytwoini, fo0in ery 
D dyxty najkorzyətnieę; i najta 
| niej „/EBELGE” uddział w Kra- 
kowie Szpitalna 7. Tel. Nr. 234, 
[Oddział we Lwowie Zamarsty- 


| nów, ul. Zamznięta 12.— Uigi 
piatnicze. 
| Obuwie 


ubuw.e najelieganisze 
trwale zagraniczna i krajowe pa ce- 


nach pr: ystępny ch najkorzystniej na- 
być można w znanej firmie 


Gizela Brana, ul. Starowisina 6, 
UWAGA: Wielki: wybór pantofli zagr. 
zsmszowych we wszystkich kolorach. 


Obuwie luksusowe 


oryginalne modele wiedeńskie 
po'eca 


„KORABU 
Kraków, Szawska L. 17. 


ŁO 
PŁACHTY „ęzójno Me 


wyrobu czeskiego dostarcza 


A. ROMEN e" e 


Telefon Nr.4213. 
| Porcelana, szkło 


Płótna 


&zliflernia szkła i wytwórnia 
S luster Z. Feidmann, Kraków, 
XXII, Jana Tarnowskiego 5. 


pierwsza małepbista fabryka 
zwierciadeł I szlitiernia szkła 
Sp. z ogr odp. Kraków, Grodz- 
ka i. Bu, Tel. 4078 1 4225, po- 


ZANUWICZ, Kraków, Garbarska 4. | leca szyby i lustra szlifowane 


|10 szt. różnych mydełek 2 zł. | po cenach przystępnych. 


r zai 
ytwórnia luster i szlifiern'» 
szkła $. Kilpsteln pi. Bawół 
8, poleca lustra, szyby szli- 
fowane do mebli oraz lustra, 
patentowe na deszczułkach | 
po cenach konkurencyjnych, 
wykonanie pierwszorzędne. 


Sz«ało okienne 
poleca— orazwykonuje wszel- 
kie roboty szklarskie 
S. FINKELSTE:N 


JL. sIxÓŁAGS<A L. 5. 


KRAKÓW, ULICA SZEWSKA L. 9. — Teloton 4365. 
SPRZEDAŻ NA RATY DO 8 MIESIĘCY, 


WYBÓR OLBRZYMI. 


Technika, 
elektrotechnika 


pzu towma pasów ssórzanych 

i wieibłądzich, szczeliw, 
węży etc. „Zenit* Sp. z o. o. 
Krakow Śzpitaina Nr. 7, Tele- 


fon Nr. 4231. 

paray elektryczne, motory 
oraz wielki wybór świecze 

ników „Prąd* lotębia 3, Te- 


lefon Nr. 4558. 


©. wiz e.ektryczne w wiel- 
kim wyborze „Lux*. Skład 
przyborów elektrycznych Kra- 


| Przybory szkolne | 


Hiora staiowe 


do pisania, pluskiewki, spi- | ków, Piac Dominikański l, 2, 
nacze etc. fabryki Wasilewski Telefon Nr. 3335, 

I Ska, Warszawa, poleca za- 

stępca Rusoif Dattner, Kraków, | į „nż. Tadeusz Leszczyński Blu- 


I roi sklep, Kraków, Grodzka 65. 
Wykonuje Instalacje elek try- 
czne, gromochrony, dostarcza 
materjały eiektrotechniczne 
1 techniczne. Lampy 1 aba- 
żury Żury gotowe i na zamówienie 


LOKOMOBILE 
LANZA i WOLFA 


Motory ropne Diesle 
iaszyny drzewne i cegieimiane 


uostarcza natychiniast 


ini. Wacaw Gąsior i Ska 


Kraków, Karmelicka 14, tel. 4070. 


Materjały  elektrotechniczne 
dostarcza Biuro elektrotechn. 


Hettner 1 Berger 
Krakow, Szewska 18 Tei. 4158. 


Studencka 2a. — leleion 3575. 


Rowery | 


wery — Motory F. N. gumy 
1 części składowe dostar- 
cza E. Kluska, Kraków, ulica 
lirodzka i. 6s. 


| Różne | 


wee przyuwiy i aparaty 
iaboratoryjue, jakoteż od- 
czynniki chemicznie czyste 
dostarcza iiiuro inżynierskie 
„Cnemotechnika* Sp. z o. odp 
Kraków, nynek Bt 38. 


rlIrGZĘWIE AAUCZUKOWE 


mouogiany i grawirowania 


J. WALENTA 


Sławkowska L. 3, Hotel Saski. 


kład sukna tursch i Adolf 
© Ecer, Kraków, Flac Domi- 
nikański 2, Teiefon 2257. 


| Tapice: stwo | 


zakład epitetan- deaoratyjay 


1 wyrub Koiuer na wel- 
nie, wacie i puchu 


A. RYBiINSKI 


Siawaowóa ns t. 21. 


ilowdny, Kadagki rozktadane, 
W zk: UZ:BGiNNB sprzedaje ta- 
nio, zniszczone mevle i wóz- 
ki odnawia, gumy zakłada na 
poczekaniu +16 €..O© «si CZ 
Kraków, ulica Mikołajska L. kle 


S-LJNY GIĘFE 
otomany, poduszki materacowa, 
wałady zelazne, kanapki do roz- 

kładania poluca 


M BARDACH 
Krakow, Fiorjańska 16 


Dogodne warunki!!! 
L I ransuert 

<półka Aka. Dla Mig zynaro- | 
w dowego Transportu Schen- | 
| ker i Ska, Kraków, ul. Pańsca 9, 
Telefon Nr. 2122 i 2147. 


„sracovia Sp. transportowa 
Dom  spedyc.- komisowy 
Kraków, Grodzka 60, Tel. 4078, 
Wiedeń li, Praterstrassa 13, Tel. 
40.416, Spół. trans. Cracovia 
UEFA aż. „tr. 22 et Co. 


Artykuiy techn.czna 
1 alektrotacnn:.czne 


stane, 9. SŁAJER 


najtaniej 


Kraków, Piac WW. Świętych U. 
teletonu Nr. 4154 se 


| i rykotaże | 


Pończocny, rękawiczki, try- 
kotaże, najtaniej u 


H. LICHTIG 


ulica Grodzka L. 71 


Pończochy, rękawiczki, 
trymotarze konkurencyjnie 


ignacy Kornolum 


fPlorjańsna 6 (w podworcu) 


SEREK =" oO O 
ję zkowskie Biuro Handlowe 

Kraków, Fiorjańska 9, I p- 
Tel. 1067, sprzedaje hurtow" 
nie i detajliczme węgiel kra- 
jowy „Brzeszcze“, „Bory“, gór- 
nośląski „Eminenz*. Dla za- 
kładów przemysłowych znacz- 
ne opusty i udogodnienia kre- 
dytowe. 


TRANSMISJE 


wszelkiego rodzaju na- 
tychmiastowa dostawa 


ponai YSŁU Kraków 


[GHLORODONT| 


3 FORTEPIANY, PIANINA PIANINA 


w wielkim wyborze, w najstarszym składzie, 


Z. RABY NAST. 
Kraków, św. Anny 3. Tel. 465. 


AMI 


NA ` 


ROK ZAŁ. 


Raczyński, — Wydawnictwo „Kurjera Wieczornego" Sp. z ogr. odpow. — Z Drukarni Ludowej w Krakowie (Tel. 1310) 


